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przed wyzyskiem spekulantów węglowych.
-----------------------------------------------------------------------------

Państwowy Urząd Węglowy ogłasza, co następuje:
Doszło do wiadomości Państwowego Urzędu Węglowego, że niektórzy z odbiorców węgla plącą rozmaitym osobom komisowe, wyno

szące często znaczne sumy na wyjednanie lub przyspieszenie wysyłki węgla, w przedświadczeniu, że bez specjalnego wynagrodzenia, zapłaconego 
pośrednikom, nie można otrzymać węgla zupełnie, lub też otrzymuje się go ze znacznym opóźnieniem.

Pośrednicy powyżsi wyzyskują naiwność odbiorców w ten sposób, że dowiadują się drogami, nicznanemi Państwowemu Urzędowi 
Węglowemu, na jakie kopalnie jest już zadysponowany węgiel dla oddzielnych odbiorców, poczem zgłaszają się do fabrykantów, magistratów 
i innych instytucji z propozycją, że jeżeli dany odbiorca zapłaci im pewną sumę od korca, oni wystarają się o wysłanie, węgla, ewentualnie o przy
spieszenie wysyłki.

' Otrzymawszy zapewnienie wynagrodzenia, śledzą za wysyłką węgla przez swoich agentów w Sosnowcu na stacjach, gdzie formowane
są pociągi węglowe, i po otrzymaniu od tych agentów telegraficznej wiadomości, że węgiel został wyekspedjowany, udają się do odbiorcy, który 
w mylnem przekonaniu, że za interwencją pośrednika otrzymał węgiel, płaci mu wysoki haracz. ,

Cały ndział spekulanta pośrednika, dla niego wielce korzystny, a przez odbiorcę drogo opłacony, polega jedynie na tem, że pośrednik 
zawiadamia odbiorcę o wysyłce, przeznaczonego już przez Państwowy Urząd Węglowy, węgla, zanim Urząd wykona to sam oficjalnie, zwykłą 
drogą pocztową. .....

Biorąc pod uwagę powyższe, Państwowy Urząd Węglowy wyjaśnia, że ani spowodowanie samej wysyłki, ani przyśpieszenie tejże nie 
odbywa się i odbywać się nie może pod presją żadnych ubocznych wpływów, a jedynie na zasadzie, z góry ustalonego i zaakceptowanego, przez Międzymini
sterialną Badę Rozdzielczą Węglową, rozkładu pod ścisłą kontrolą Państwowego Urzędu Węglowego. .

Wszystkie pseudo-przyśpieszenia, lub pseudo-wyjednywania wysyłki są zwykłym oszustwem wyzyskiem i stanowią nowy teren łatwej 
zdobyczy pieniędzy przez rozmaite osobistości, wykorzystujące naiwność ludzką. .

Podając powyższe do wiadomości wszystkich odbiorców, Państwowy Urząd Węglowy komunikuje, iż przeciw każdemu podobnemu nadużyciu, 
będzie występował na drodze sądowej i administracyjnej, a każdy poszczególny odbiorca, który taką drogą chcialby zdobyć, lub przyśpieszyć wysyłkę wę
gla, będzie pozbawiony przydziału węgla, na przyszłość..

Państwowy Urząd Węglowy zwraca się do wszystkich odbiorców z usilną prośbą, aby w własnym swym interesie zawiadamiali Urząd, 
o wszystkich podobnych propozycjach, niemających w rzeczywistości żadnej podstawy i tem samem całkowicie bezskutecznych, i zarazem zechcieli podawać 
nazwiska, narzucających się pośredników. Państwowy Iraąd Węglowy. *

Warłzawa, dn. 9/IX 1919 r.

TELEGRAMY
Ml itt ittgi.

WARSZAWA 15 września (PAT.)

Zajęcie linji Janno- 
Mikołajewo.

Front litewsko-białoruski.
Pod Kraślawką zaatakował nie

przyjaciel ponownie nasze pozycje. 
Po zaciętej walce został jednak od
party, wzięto kilkudziesięciu jeńców 
i karabin maszynowy.

Na odcinku północno-wschodnim, 
odparłszy silne ataki nieprzyjaciel
skie na linie jezior Dołgoje, Szada 
Uelno, przeszły nasze oddziały do 
kontrataku i zajęły linie Janno-Mi- 
kołajewo, zdobywając baterję nie
przyjacielską, biorąc znaczną ilość 
jeńców. Silny atak nieprzyjacielski 
wspierany ogniem artylerji na mia
sto Berezynę odparto.

Trzęsienie ziemi.
LYON, 15 września (PAT.) W 

prowincji Alicante w Hiszpanji i w 
prowincji Sienajwe Włoszech w pią
tek wieczór odczuto gwałtowne trzę
sienie ziemi.

Zamach w Rjece.
RJEKA, 15 września (PAT). D’A- 

nuzjo wykonał zamach stanu w 
Rjece. Obwołał aneksję Rjeki dla 
Włoch. Gubernatora internowano. 
Zamach odbył się przy pomocy 
uzbrojonych ochotników.

Wjhp lojabi z rpl otejch.
WARSZAWA, 15 września (PAT) 

Galicyjski Bank Przemysłowy we 
Lwowie sfinansował w Warszawie 
wykup z rąk wiedeńsko-węgierskich 
wszystkich kopalń nafty razem 260 
szybów, rocznej produkcji 1600 wa
gonów.

I ftjcirtwilii v Sosm®.
SOSNOWIEC, 15 września (PAT.) 

Wczoraj przybył minister Wojcie
chowski, aby zaznajomić się ze spra
wą uchoctwa śląskiego.

„NaraflDi polityka" o sprawie Slab C.
PRAGA, 15 września (PAT) „Na- 

rodni Politika" pisze, że możliwość 
zbrojnego zatargu z Polakami istnie
je tylko na wypadek, gdyby Polacy 
usiłowali obsadzić część Śląska Cie
szyńskiego, pozostającego pod za
rządem Czech, o czem jednak nikt 
w Pradze nie myśli.

BozKoryczenie opinii Czeskiej.
WIEDEŃ. Biuro koresp. donosi z Pra

gi: Doniesienia paryskie o rozstrzygnię
ciu kwestji cieszyńskiej wywołało tu 
rozgoryczenie i poruszenie. Prasa czeska 
zajmuje się żywo tą sprawą, przyczem 
dzienniki czeskie nawołują, by rząd na
dal pracował w Paryżu, celem utrzyma
nia cieszyńskich obszarów i uzyskał po
prawki w duchu sprawiedliwości (li!). 
„Narodni Vybor" przygotowuje manifest 
do ludności.

Spadek waluty.
WIEDEŃ (PAT). „Neues Wiener Tag- 

blatt" donosi z kół ententy, że codzien
ny spadek waluty koronowej zwrócił 
uwagę ententy i wywołał pewne zanie
pokojenie, gdyż może oddziaływać uje
mnie nietyłko na warunki wewnętrzne 
w Austrji, lecz szkodzić również intere
som państw sprzymierzonych. Jak sły
chać sprawą tą zajmowano się już w ko 
misji gospodarczej konferencji pokojowej 
w Paryżu, a komisja reperacyjna będzie 
musiała zająć się nią w najbliższych 
dniach.

Handel ijuimj Polski z .Czechami.
PRAGA (PAT). Czeskie biuro praso

we donosi: ,-,Ustrzedni Oznamowatek" 
pisze: W tych dniach wrócili z Warszawy 
przedstawiciele naszej republiki i przy
wieźli z sobą umowy kompensacyjne, 
podpisane w Warszawie. Na zasadzie 
tych umów, Polska ma otrzymać wza- 
mian za naftę i przetwory naftowe od 
naszej republiki towary żelazne, maszy
ny rolnicze, chemikalja, szkło, cegły 
i zapałki.

LYON (PAT). Radjotel. Bt. pozn. Z 
Beilina donoszą, że Silberschmidt i Lou- 
cher rozpoczęli w Wersalu narady w 
sprawie odbudowy zniszczonych wojną 
prowincji francuskich. Postanowiono, aby 
robotnicy niemieccy nie przybywali do 
Francji, jako bataljony saperów, lacy aby 
pracowali dobrowolnie za zgodą rządu 
niemieckiego, i ażeby pracę nad odbu
dową kraju oddano kierownictwu nie
mieckiemu, które będzie miało prawo 
umawiać się z przedsiębiorcami.

Rumunja przeciw żydom.
LONDYN. Według informacji „Daily 

Herald‘a“ rząd rumuński usunął więcej 
niż 100.000 żydów z obszarów rumuń
skich,' gdzie ma się odbyć plebiscyt, a 
to z obawy, że głosowanie wypadłoby 
niekorzystnie dla Rumunji, gdyby w 
niem wzięli udział żydzi.

Bezczelność czeska.
WIEDEŃ. „N. Freie Presse" pisze 

pod datą 13 b. m.: Prasa czeska pisze 
dziś w kwestji Cieszyńskiej i nazywa 
Cieszyn drugą Alzacją i Lotaryngją (?!1). 
Czesi zostali przez politykę tak rozpiesz
czeni, że nie mogli nawet myśleć o nie
powodzeniu. Rozstrzygnięcie w sprawie 
Cieszyna jest dla nich ostrzeżeniem, by 
w polityce zaniechali wygórowanych 
dążności.
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Plebiscyt straszna kieska Czechw.
WIEDEŃ. „N. Wien. Tagblatt" dono- 

śi z Pragi: Dziennik czeski „Demokra
cja" oświadcza, że rozstrzygnięcie kwe
stji cieszyńskiej jest największą czeską 
klęską od czasu bitwy na Białej Górze.

Badanie kwalifikacji oficerów.
Zgodnie z uchwałą Sejmu utworzono 

8 komisji weryfikacyjnych, celem usta
lenia pierwszeństwa i nadania stopni ofi
cerskich w wojku polskiem, zgodnie z 
ustawą sejmową z 2 sierpnia b. r.

Oddzielne komisje takie utworzono 
dla a) oficerów b. legionów polskich, b) 
b. I korpusu wschodniego, c) b. II kor
pusu wschodniego, d) b. III korpusu 
wschodniego, e) armji gen. Hallera, f) 
b. armji auBtro-węgierskiej, g) b. armji 
niemieckiej, h) b. armji rosyjskiej.

Komisje poszczególne składają się z 8 

członków, z których najstarszy rangą 
jest przewodniczącym.

Na czas swego urzędowania komisje 
weryfikacyjne zostaną wcielone do de
partamentu personalnego min. spraw, 
wojsk.

Wznowienie tadlo nieiiecko-aniielsk.
LONDYN. Do Bremy zawinęło 7 han

dlowych statków angielskich z żywnoś
cią dla Niemiec i Republiki Czesko-Sło- 
wackiej. Statki te ładują obecnie towa
ry niemieckie.

AMSTERDAM. „Radio" donosi z Hor- 
sea, że w bieżącym tygodniu podjętą 
będzie komunikacja handlowa między 
Londynem a Hamburgiem. W środę wy
jechał z Londynu statek niemiecki 
„Weimar”, wiozący żywność, bawełnę, 
jutę i oliwę.

Wycofanie się Anglików 
z północnej Rosji.

LONDYN. Agencja Reutera ogłasza, 
że wojska angielskie zostaną zupełnie 
usunięte z północnej Rosji w końcu 
września lub na początku października. 
Wszystkie ambasady i konsulaty tak 
angielskie, jak i innych państw opuści
ły już Archangielsk w zeszłym tygodniu.

Niemcy przygotowują 
wojnę odwetową.

PRAGA, (PAT). Czeskie biuro pra
sowe donosi z Amsterdamu: Kardynał 
Mercier oświadczył po przybyciu do No
wego Yorku, że niemcy przygotowują 
wojnę odwetową przeciw Francji i że na 
wypadek takiej wojny Belgja znowu 
ogromnie ucierpi.

Niemcy oskarżają Polaków.
WIEDEŃ, (PAT). Biuro koresp. do

nosi z Berlina pod datą 10 b. m. Do 
WerBalu wysłał rząd niemiecki notę, w 
której oświadcza, że z żywą troską śle
dzi podjudzenia, uprawiane ze strony 
nieodpowiedzialnej polskiej z powodu 
zajść na Górnym Śląsku, a to w słowie 
i w piśmie. Liczne artykuły w dzienni
kach, oraz przemawiania na zgromadze
niach ludowych w miejscowościach pol
skich zdolne są masy ludności polskiej 
wprowadzić stan niebezpieczny (I). W 
wystąpieniach tych wzywa się do zbroj
nego wkroczenia, a więc do wojny. Rząd 
niemiecki sądzi, że uzyska przyznanie 
racji ze strony rządu polskiego i in
nych państw ententy, jeżeli wskaże na 
powyższy obowiązek rządu polskiego, by 
wystąpili przeciw tej robocie całą siłą.

Niewątpliwie źródło złego leży w tem, 
że wojska niemieckie, rozmieszczone w 
okręgach granicznych celem ochrony 
licznych przedsiębiorstw przemysłowych, 
są narażone na ataki licznych band pol
skich, Bandy te wypadają z za granicy 
wyrządzają szkody, a gdy wystąpią woj
ska niemieckie, cofają się szybko za 
granicę. Tylko wielkiemu zaparciu wojsk 
niemieckich należy przypisać, że w od
pieraniu napadów nie przekraczają one 
granicy (?). Nie wystarczy, aby wojsko 
polskie na granicy było bezczynne, trze
ba, aby zamknęły one silnie granicę, 
aby przeszkadzało przekraczaniu jej 
przez bandy i odbierało broń i amuni
cję. To uchyli wrażenie, że napady pol
skie odbywają się za wiedzą i zgodą 
władz polskich.

Rząd niemiecki korzysta przytem ze 
sposobności, aby zaznaczyć, że wspólnie 
z rządem pruBkim stara się utrzymać 
na Śląsku ład i porządek, celem umoż
liwienia produkcji.
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; Socjaliści francuscy.
Dwaj secjaliści franonsey, posłowie 

do parlamentu, sgłoiili wystąpienie ze 
zjednocsonej partji socjalistycznej. Fakto
wi temu okolicanośoi nadają piętno oka* 
rakterystyczne.

Jeden • nich, Nictoux, na łamaoh 
„Radicals* pisze; .Byłem od 25 lat 
członkiem partji. Za cel uznawałem 
prseniknięsie demokracji z ustroju po
litycznego do ekonomicznego w celu 
lepszego zorganizowania produksji. Idea 
ta jednak została saniechana przea 
większość partji. Walka klas, która 
miała być jeno środkiem, stała się se
ism sama w sobie. Csasu wojny wielu 
towarzyszy partyjnych nie wiersyło w 
swyeięstwo, goraej: bo nie iyuyło go 
sobie dowodząc, it porażka Franeji uła
twiłaby próbę ogólnej socjalizacji, na
rzuconej krajowi przes dyktaturę proie- 
tarjatu. Gdy wszelka argumentacja w 
celu obalenia tego stanowiska zawiodła, 
usuwam się z partji",

A pos. Erlich ogłasza: Byłem socja
listą i nim pozostaję. Ale socjalizmowi 
grozi zatonięcie w bolszewizmie. A po
znawszy bolszewizm, wzdragam się wo- 
bec chęci przeniesienia zarazy na grunt 
francuski".

Erlich bolszewizm zna z naocznej ob
serwacji. Był w Rosji od sierpnia 1917 
do kwietnia 1919 r. Bywał na zebra
niach sowietów, słuchał mów i prowa
dził rozmowy z Trockim i Leninem*.

.Twierdzę — wyznaje Erlich — że 
bolszewioy zdradzili koalicję, te działali 
w nisustannem porozumieniu z agenta
mi niemieckimi. Niezapomnianem wido
wiskiem było dla mnie wrzucenie do 
więzienia oficerów francuskich i angiel
skich w Moskwie ku radości przechadza
jących się swobodnie oficerów niemiec-

,Również i pod względem ekonomicz
nym bolszewizm doprowadził Rosję do 
katastrofy. Upadł przemysł narodowy z 
niepowetowaną szkodą dla proletarjatu 
rosyjskiego, a największą korzyścią dla 
niemieckiego. Włościanin, doprowadzony 
rekwizycjami do ostateczności, produku
ję tyle, ile dla siebie tylko potrzebuje.

.Wszystkie frakcje socjalistyczne w 
Rosji potępiają bolszewizm jako naj
większego wroga. Bolszewickie metody 
pozostawiły w cieniu największe okru
cieństwa caratu. Wszelką wolność zdła
wiono. Najemni żołdacy węgierscy i chiń
scy masowo rozstrzeliwują robotników i 
inteligencję. Oto realizacja trzeciej mię
dzynarodówki “l

Oto socjaliści francuscy!

Wczoraj w b. koszarach przy ul. War
szawskiej odbyło się poświęcenie .Do
mu żołnierza polskiego", którego urzą
dzeniem i prowadzeniem zajęło się Stow. 
.Zjednoczenie Polek*. Uroczystości po
święcenia dokonał ks. Kapelan Antler i 

w serdecznem przemówieniu ksiądz-pa- 
trjota wskazał żołnierzom, czym ten dom 
dla nich będzie, a przytaczając własne 
spostrzeżenia, ks. kapelan z mocą wy
jaśniał stosunek, jaki ma łączyć żołnie
rzy-kolegów i ich zwierzchników ofice
rów. Następnie przemawiał dowódzca 
garn. pułk. Aleksandrowicz. Z jego prze
mówienia. żołnierze winni byli wywnio
skować, że oficer polski jest czymś 
więce, niż przełożonym wojskowym, że 
jest on wychowawcą obywateli Polski, 
że troską jego jest stworzyć dla żołnie
rza warunki kulturalne, wychować go 
moralnie, słowem uspołecznić i obywa
telsko podnieść. Krótko lecz z mocą 
przemówił do żołnierzy puk Kamiński. 
Wzruszający był moment, gdy p. M. 
Herdinówna wspomniała o walkach z r. 
1863, w których niosła pomoc ^walczącym 
w tak nieszczęśliwych warunkach o wol
ność Ojczyzny. P. Herdinówna zapewni
ła żołnierzy, że największym jej szczę
ściem jest niesienie, jak wówczas przed 
laty, pomocy żołnierzowi polskiemu. W 
końcu pul. Aleksandrowicz powitał obec
nego oficera francuskiego i serdecznie 
podziękował w imieniu swojem i żołnie
rzy Zjednoczonym Polkom za starania 
około otworzenia „Domu*, na co w imie
niu Zjednoczenia pięknie odpowiedziała 
p. d rowa Szczepaniakowa. Poczym na
stąpił poczęstunek. Wytworzył się na
strój poważny i serdeczny, żołnierze 
czuli się, jak w swoim „Domu".

KRONIKA.
Kalendarzyk D*it: Ludmiły, 7 boi, NMP. 
Jutro: Piętn. A. Prane., Jnstyn,
Wschód stoiics o godzinie 5.31. Zachód o 

godzinie 6 16
Radom, 15 wneinia.

Z miasta 1 okolicy.
= Poświęcenie pomnika. Wczoraj 

rano o godz. 9 ej w kościele Farnym 
J. E. ks. biskup Marjan Ryz odprawił 
solenną wotywę w asystencji kilku 
księży i ustawionych szpalerów robotni
ków garborskich ze światłem i sztanda
rami jakoteż Straży Ogniowej. Na chó
rze artyści-amatorzy odegrali na skrzyp
cach i wiolonczeli kilka pięknych utworów. 
Po skończonem nabożeństwi i po pobło
gosławieniu przez J. E. biskupa sformo
wał się pochód, w którym brali udział: 
Duchowieństwo, weterani z 1863 r., Ce
chy garbarki i inne, Naród. Klub Rob. 
i szkółki początkowe zamłyńska i kap- 
turska, Straż - Ogniowa, Stowarzyszenia, 
orkiestra kolejowa ze swym dzielnym 
kapelmistrzem na czele p. Kozłowskim 
i tysiące wiernych.

Pochód z pieśnią na ustach „Serdecz
na Matko!'4 udał się do rogatki zamłyń* 
skiej, przy której zaczekał na J. E. ks. 
Biskupa, który przyjechał powozem w 
asystencji ks. prałata Górskiego i wte
dy przy dźwiękach orkiestry pochód po
sunął się ku pomnikowi, który J. E. biskup 
Byx poświęcił, pomnika ten sump
tem robotników garbarskich wystawio
ny, ofiarowano Panu Bogu za Nie

podległość Polski. Po poświęceniu prze
mawiał J. E. ks. Biskup, w podniosłych 
słowach wskazując na wielką potrzebę 
religji i na przykład godziwy robotni
ków garbarskich, którzy w ten właśnie 
sposób chcą uczoić tę pamiętną chwilę 
Odrodzenia Polski. Przemawiał następ
nie p. Wierciński w imieniu robotni
ków garbarskich, dziękująo Przewieleb
nemu Pastarzowi za Jego słowa i faty
gę. Przy dźwiękash „Boże coś Polskę" 
procesja wróciła do kościoła. Ks* Bis
kupa spotykano serdecznie, czego dowo
dem było wystawienie bramy tryumfal
nej przy rogatce z napisem: „Witamy 
Cię, Czoigodoy Pasterzu!"

= Ze „Skautu*. Celem ujednostaj
nienia i pogłębienia prasy Harcerskiej 
w Okręgu, poznania się wzajemnego 
kierowników drużyn i omówienia najpo
trzebniejszych spraw związanych z ideą 
harcerstwa, odbędzie się w Radomiu 
Zjazd kierowników drużyn harcerskich 
XI Okręgu i zastępców tychże w dniach 
21 i 22 września r. b. Porządek Zja
zdu: 20-go przyjazd i zgłoszenie się u- 
czestników w lokalu ul. Trawna 3, w 
fodwórzu I piętro,—wspólny nocleg; 21-go 

godz. pobudka, godz.8 m. 30 Msza św., 
godz. 9 m. li rozpoozęcie obrad 1) spra
wozdanie z poszczególnych miejscowości, 
2) referat i t. d.

= Zajścia w wlętiaulu. W sobotę o 
godz. 3 po poł. w więzieniu Radomskim 
miało miejsce następujące zajście. Czte
rej bandyci, będący na dziedzińcu wię
ziennym, usiłowali odebrać broń dozorcy 
więziennemu. Ubiegłej nocy za pomocą 
wyostrzonych łyżek przepiłowali om 
kajdany. W momencie, kiedy bandyci 
rzucili się na dozorcę, inni strażnicy 
więzienni zacsęli strzelać. Udało się je
dnemu z bandytów odebrać strażnikowi 
rewolwer, którego jednak, dzięki temu, 
że był zabezpieczony, nie umiał bandyta 
użyć, bezskutecznie mierząc w dozorców 
i pociągając za cyngiel. Dozorcy dali 
ognia w obronie duszonego przez zło
czyńców strażnika i położyli dwucb tru
pom na miejscu, dwuoh zaś ciężko po
ranili. Udział w buncie brało ośmiu 
więźniów, na których czele stał bandyta, 
skazany na 12 lat robót ciężkich. Po 
zatem inni więźniowie, dzięki energicz
nemu stanowisku straży więziennej oraz 
okoliczności, że bandyta posiadający 
rewolwer nie umiał go użyć, zachowy
wali się biernie.

= Uwadze Dyrekcji Kolejowej Radom
skiej. Niepunktualne lub późne otwie
ranie kas biletowych i t. zw. „Bagażu* 
dotkliwie krzywdzi wielu pasażerów, na
rażając ich często nawet na niemożli
wość odbycia podróży, co wywołuje 
słuszne oburzenie podróżnych. Stosunki 
te ilustruje list nadesłany nam przez p. 
Józefa Popławskiego z Sandomierza, któ
ry stosownie do życzenia aatora zamie
szczamy:

„W dniu 11 września przyszedłem na 
dworzec kolejowy w Kielcach o godz. 4 
rano z zamiarem wyjechania o godz. 5 
minut 45. Dałem tragarzowi 1. I ko

ron 60 i kwit na kosz, któren był u 
portjera, aby mi kupił bilet i wysłał 
kosz do Dwikóz. Po godzinie tragarz 
oddaje mi bilet, resztę pieniędzy i kwit 
bagażowy. Sam więc odbieram kosz i 
staję w szeregu oczekujących na otwo
rzenie drzwi do kasjera bagażowego. 
Takich amatorów było dosyć, bo ułożyli 
piramidę sztuk ze 30 różnych pakun
ków i do godz. 5 m. 45, Sezam się nie 
otworzył. Kupiłem bilet, przybyłem pra
wie na 2 godziny przed odejściem po
ciągu i nie mogę jechać. Idę do pomo
cnika zawiadowcy stacji, melduję o fak
cie i proszę o wstrzymanie pociągu, na 
co otrzymuję odpowiedź przez ramię „dla 
pana nie będę pociągu zatrzymywał*. 
Niedbalstwo, niedołęstwo, czy zła wola?.

= Teatr „Miraż". Jak się dowiaduje
my nowa dyrekcja teatru „Miraż" za, 
chowująo dawną nazwę postanowiła roz
szerzyć i zmienić działalność artystyczną, 
zakreśliła bowiem na nadchodzący sezon 
zimowy repertuar o charakterze wybit
nie literaokim. Nienależnie więc od przed
stawień wieczorowych, poświęconych wo
dewilom i operetkom, ma zamiar wysta
wiać utwory znanych pisarzy naszych, 
jak: Iredry, Bałuckiego, Blizińskiego, 
Sienkiewicza, Gorczyńskiego, Kisielew
skiego, Persyńskiego, Bittners, Konczyń- 
skiego, Grabińskiego i innych. W nie* 
dzielę zaś dawaneby były popołudnio
we przedstawienia po cenach zniżonych 
dla dzieci i młodzieży o charakterze 
wybitnie pedagogicznym.

W porozumieniu z miejscowymi kie
rownikami szkól, oraz przedstawienia 
popularno.

Jesteśmy pewni, że o ile nowej Dy
rekcji uda się wprowadzenie w czyn ta
kiego programu, to będzie mogła liczyć, 
na poparcie nawet najszerszych sfer.

s= Sąd doraźny. W ubiegłym tygod
niu zjechał z Radomia do Końskich sąd 
doraźny, aby sądzić sprawę niejakiegy 
Antoniego Kowalinosa, oskarżonego - 
rozboje i napady w okolicy. W mieście 
przez cały dzień panowało ogromne zao 
interesowanie powyższą sprawą, lecz tao 
ko we wzrosło do maximum, kiedy do- 
wiedsiano się o zapadłym wyroku śmier
ci na Kowalinosa, który też w 2 godzin- 
wykonano.

Surowy ten wyrok miasto przyjęło z 
uznaniem, jako środek na ukrócenie pa
noszącego bandytyzmu.

= Podziękowanie. Za dzielną pracę 
przy pożarze w dniu 4 b. m. i niedo
puszczenie ognia do zabudowań sąsie
dnich, p. Jan Skorka złożył na ręce 
Ło. komendanta straży draba Prąc

ego .590 koron do podziału między 
strażaków. Ci ostatni sumę powyższą 
przekazali kasie Pomocy strażackiej, oraz 
składają podziękowanie wyżej wspo
mnianemu ofiarodawcy.

= Z oslwsrayteta lubelskiego. Na 
katedrę historji filozofji w uniwersyte
cie Lubelskim powołany został profesor 
zwyczajny uniwerytetu Jagiellońskiego, 
chlubnie znany w naszem piśmiennic
twie, dr. M. Straszewski.

przeszła pod Zarząd Zjednoczonych
Pracowników rutynowanych firm Warszawskich

Telefon 111. Telegr. „Rolnik1*

ROLNIK
DROBNE OGŁOSZENIA

została otwartą d. 6 Września. _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ 3034-12

WYDZIERŻAWIĘ NA CZAS DŁUŻSZY
osobie bardzo solidnej i odpowiedzialnej po363je w Radomiu przy ul. Ustronie 
(Glinicó) 9, składającą się z ogrodu owocowego i warzywnego 1 morgi z zabu
dowaniami gospodarczemi oraz domem mieszkalnym (18 stancji z których 4 sam 
zamieszkuję i zajmuję na własny użytek a które odstąpię do zamieszkania biorą- 
cemu całość w dzierżawę). O warunkach dowiedzieć się można u właściciela Ka
zimierza Libery w Kielcach przz ul. Rynek Główny Nś 20. 3079—5

Tow. zakupu i sprzedaży 
Spółka zap. z ogr. poręką

OFIARUJEMY 3066-5

KARTOFLE jadalne 
do natychmiastowej i późniejszej do

stawy. ♦— Skrzynka pocztowa 2.
r r w w v r t v r rvw*vwn 

j (Cfc im i nin^
' WfcBEyw radykalnie leczą ogólnie znane [ 
‘ proszki „migreno-neryosin** i
! z „kogutkiem". Apteki i składy apteczne. [ 
l „Migreno-Nerroiin" w opłatkach falsyfikaty!! j 
- **- A **- -*- *

Tlnm narotny aa Wysokiej za eene 120,000
Dula rb. sprtedam chrześcijaninowi. Wiado
mość Zgodna 8 sklep pani U, Jakubowskiej.

3069—4

Ingi! IihijsIw hiniigi Wjli i Wiń 
poszukuje pracownika biurowego, obeznanego dokładnie z ekspedycją 
i rachunkowością bankową. Posada zaraz do objęcia. Oferty przyjmuje 
Zarząd Towarzystwa, plac 3-go Maja 5, w godzinach biurowych.

3121—1

DMOniinwanis ‘ nauka na wielu systemach 
rriujllSj wulilu maszyu. Przeniesiono ze Ska
ryszewskiej na Warszawską 14. 3031—12

Ilripkinipl’ “ Ukrainy, (długoletni mechanik, 
Uuiuilulul cukrowni, poszukuje pracy w bran
ży technicznej. Xaskawe oferty: Lubelska 62 
parter na lewo, Kowalski. 3098—3

flncnnilnni B dobrem gotowaniem potrzebna 
UUuyUiljill na wieś od I-go października. 
Zgłaszać się Lubelska SO miuskanie 3.

,3087-3

7rfthinnA przekąs na kor. 6000 pł. 11'9 1919 
u|liUIUiiu r. o wystawienia I. Rozenberga, 
akeeptant Sc. Diament, ostatnie śyro Ryski 
Bank Handlowy w Radomiu. Uc.clwy znala- 
soa zoobee łaskawie przekaz zwrócić pod adre
som; Księgarnia „Diament* w Radomiu Lubel
ska 14. Wszelkie zastrzeżenia prawne zrobio
no. 3119-1

Tlnra sprzedania parterowy z ogrodem 
UU1U owocowym. Wiadomość Młodzianowska 
M 4, Glinico. - 3061—6

Tin spd’ki Korzystnego interesu przystąpię od n„nnf) 6 klasy Gimnazjum Filologieinego po-
BU 25 do 30,000 koron. Oferty pod (Interes) IJóuull szukuje korepetycji. Zgłoszenie Plac
<o „Głosu Radomskiego*. 3106— 3-go Maja M 2 m. 18. 3117—1

ngabione legitymację na imię Antoniego Gre- Pnpfpnicn wynajmię, ewentualnie kupie zaraz
u gorcsyka wydonę przez Mag. Rad. w Marcu "Ul 10111(111 Zgłoszenia skierować do Szkoły
1> r. za M 4012* 3118—1 Muzycznej, Zgodna 8.3116—3

[Iilaiplnm gnmi,nnl® korepetycji francuskiego 
(JUólululu 1 niemieckiego — przyjmy równio! 
parę lekcji muzyki. Wiadomość bliisza w okle
pie W. P. Nitkowskiego ul. Długa M 23.

8088-3

HITVI w‘nnI pamiętać, ie tyl- 
■MlAl ko „puder DZIDZI** 

| natychmiast usuwa oprzatośćl 
zaczerwienie skóry u dzieci. 
Żędać w aptekach i składach 
aptecznych „pudru DZIDZI'* 

tylko z „kogutkiem**. Wyrób polski.

IMakter Heiryk Niocttwledzki. Druk K. Trzebiński —JtadOM. Wydawaietwe Suity: „Głes Rataski"


